
g a z e t a

W  P i ą t e k  d n i *  23.  W r z e ś n i a  1 8 1 4.

N a ćw ierć ro k u , począwszy od 1 .  Października aż do os!nim,ego G ru d n ia , przyym uie s.s  
tę Gazetę tz> Dzień ięciu Ren-kich prenumerata. JSowi Prenumcratoeowie zechcą ią  

tak 'la swo ĉ^ P ocztat'h ieszcze przed  końcem tego miesiąca zapisać', aby icedług ich liczby
Qd m ó g ł b y  d i-p o w ię k s z o n y m .

h

W iadom ości kraiowe.

Z e  L w o w a .  —  D n i a  1 9 . b.  n». wefituy 
jf 2 kornpani i e  a r t y l e r y i  n a z w y c z a y n e  sivo< 
^ fU n o w i : k o .  A r t y l e r y a  m ic vs k a  , k tór a  
d- • l ak i r e szta  k o r p u s ó w  m i e y s k i c h ,  n^e 
^,u«*czą ż a d o e y  sposob no śc i  d la  o k a z a n ia  
? Qy s k o w y m  s w o i e g o  s z ac ó n ku  i u t r z y m a n i a  
."'•ni dobrego p o r o z um ie n i a ,  w y s z ł a  naprzes

tych k o m p a n i i  w pa r ad z ie  z m u z y k ą  iań-
C(a*ską  o pół ,  g o d z i n y  drogi  za m i a s t o ,  u= 
r t s towy ła  i e , i w p r o w a d z i ł a  w r a i  z n.u zy« 
<ie Przy b y ł e g o  tu da wt r i ey  N iemieck iego  pie- 

8°  pu łku  S i r a u c h a ,  do m ia s t a .
»0 , „ ^ n‘ a 2 0 . na dc iąg ną ł  tu b a ia l u o n  piesze 

v *S '? rsk iego p u łk u  B en io ws k ie g o .  
fuH ^ n' a 2 I * p f K c i ą g a ł  t ę d y  w p a r a d z ie  
tjdj. , wf lżarów X i ę c i a  Hessen H om bur ga  z od- 
"e 1  Crn Weli| JWt Ż o ł n ie r / e  ci ,  zwal*cy dziel* 
^>ł ’ ce l o w a l i  s w o i ą  p o s t a w ą ,  i nie znać

‘ja nich t r u d ó w  d ług iego poc hod u ,  
o ^  / e m i  dn .ami  pr z ec h od z i ł y  t ę d y  z n o w u  

' !a ł y ko ł n ie rzy  W ł o s k i c h ,  p o w r a c a i a c y c h  
0 l«Oi.óy n i ew oi i  R o s s y y s h ie ' y .

Hi0c ■? W iJd n ia  d  1 6 . W rz eśn ia . —  P e ł o o * , 
UC(f ' cy ,  w y z n a c z e n i  na  rozpo czą ć  się mc* 
l* tii, ^ b g r e s , zaczv  naią si.9 tu iuż z i eżdzać .  
Koj 1 ^iechali  iuż :  H r a b i a  N e s s e l r o d e ,
*ftRr— S*^ t a v n y  R a d c a  i Min i s te r  interessoW 

aQi t z n y c h ,  L o r d  C a s l l e r e a g h ,  Aa *

giel ski  p ie r w s z y  S e k r e ta r z  S tanu  i Min i s te r  inte* 
re s s ów  z a g r a n i c z n y c h ;  R o s j y y s k i  Xiążę ’ D o i -  
g o r u k i ;  P l i c z k i  Sek re ta rz  S ta nu  K a r d y n a ł  
C . o n s a I v i ;  D u ńs k i  .P e ł n o m o c n i k  H r a b i a  
J o a c h i m  B e r n s t o r f f ;  Whrtemberski  Pe łno*  
moc n  1 JB«ron L i n d e n ;  H o l l e ad er sk i  M in i .  
ster  _ r o i  G a g e r n ;  B a r o n  R i e d  K i l l e n .  
b e r g ,  S i a m b e b n  W . Z i ę c ia  B a d e ń s k i e g o ;  
B a r c n  P l r s s ?  n ,  Min i s te r  S ta n u  p a n u ią c c bo 
X ’ęcia Mek le nbu rg sko  S . w e r y ń s k i e g o ;  H r a b i a  
M u n s t e r ,  Min i ster  S tanu  X i ę c ia  E l e k t o r a  
B r u n ś w ic k o = L i n e b u rg s k ie g o ;  B ar .  T  u r k h e i o» 
de A lr o r f ,  t a y n y  R a d c a  i P c s e ł  W.  X ię e ja  
Hessen = D a rm s z t a d z k ie g o  ; B a r o o  B i e b e r* 
s t e i n ,  Minister  S tanu  X ię c ia  N a ss a u s h ie go ;  
P a n  G r i e s ,  S y n d y k  m ia s t a  H a m b u r g a ;  P a a  
S c h r r  d t , S e n a t o r  m ia s t a  B r e d i y .

W ie l k a  l iczba  osoja,  na leż ąc yc h  do Cia*  
ł a  d v p l  m a t y c z n e g o ,  i ionycl t O b c y c h ,  Z i e ź *  

dza codz iennie  do W i e ' d n i a .
W I V . X i r żn ic zk i  K o s s y y s k i e ,  X i ę z n e  O l *  

d e n b u r g s k a  i W a y m a r s k a .  p r z y e c h a ł y  
itfe do P r a g i ,  i s p o d z i e w a n e  są  n iez ad ługo  
w  i Y i e d n i a ,

D n i a  1 1 . i 1 3 , b.  m;  p rzy ie cha l i  t ak że  
do  W  i i  d r» i a D e p u t o w a n i  L o m b a r d  y i  
A u s l r y  a c  k i e  y , dla  z łożenia  hołdu  N.  C e 
s a rz o w i .

✓ J eden z O b y  watek  S t y r y y s k i c h ,  nie chcą* 
c y  b y d ź  wy' mieniony m , p o w o d o w a n y  cz y s t ą  
m i ło śc ią  O y c z y z n y  i u >ernością ku M on a rsz e ,  
o h a i o w a ł  w o b l t g a c y a c h  S t a n ó w  S t y r y y s k i c h



od których idzie p r o w i z j a  po 2 i 1/2 od sta,  
g o o o Z R .  na założenie  trwałego funduszu dla 
zas łużonych w o j s k o w y c h  In w a l i d ó w ,  będą* 
c j c h  w  in w al i dzk im  domie PetU usktm.

'W ia d o m o ści zagraniczne.

F r a n c j a .

W  czasie f es t y n u,  k tóry  miasto P a r y ż  
w y p r a w i ł o  d. 29.  Sierpnia dla K r ó l a ,  przed* 
s tawiono K r ó l o w i ,  X iążętom i Xiężoie d*An- 
p o  u l e m e  12 ie dna kow o ubranych  i ó a  U- 
rzedn ików  \munieyp3 lnycb ,  które petćm or
szak  rzeczonej  Xiężr.ćy  na festynie sk ład a ły .
. Prefekt  D*partameotu  S e k w a n y ,  Pan C h a -
b r o i ,  przedstawi ł  Monarsze Deputa cye  wszy* 
slkich W ł a d z  Dcłpartameriłu,  Podczas stołu 
b a w i ł  się K ró l  ciągle z Prefektem,  który s ia ł  
*& krzesłem dla służenia J ,  K.  Mości ,  __ 
W  przy le g łey  sali by ł  nakr yty  stół  dla 60 
WVV. U r zę dn ik ów ,  Minis trów i C i a ła  d y pl o 
matycznego.  G d y  się po stole ka<*y napito, 
mia ła  P an i  C h a  b r o i  na czele żón Crzędoi* 
k ó w  mun icypa lnych  , przeznaczonych do 
s łużenia Xięznie d’ A n g o u l ć m e ,  mow ę do 
tevże Xięznćy ,  na którą ona  * rozczuleniem 
od pow ied z i a ła .  —  P ić r w s z y  kontradans na 
balu ' tańczy li  sy n ow ie  Ur zęd ui kó w municy
pa lnych  z ZBsyznakomitszętni  Damami  d w o r
sk iemu G d y  Kró l  się odd ala ł ,  rzekł do P re 
fekta ; „Ni gd z ie  tak pięknego,  osobl iwie zaS 

roze.zulaia.cego serce moie festynu nie 
wi dz ia łem.  Ten  dzień, w któ ry m tyle dowo< 
d ó w  przychylności  o d e b r a ł em ,  policzę mię
d z y  oayszczęsl  wsze dnie życ ia  moiego. “  
P o do b oy m  sposobem w y n u r z y ła  się także 
F am i l i ia  K r ó l e w s k a .  —  Po północy  dano 
po wt ór ną  wieczerzę na 10 0 0  osób i ta ńcz o
no aż do świru.

Dnia  3 1 .  Sierpnia da ł  Król  pryw atną  an» 
dyen cyę  J e n e r a ło w i  * Porucznikowi  Hrabi* .

* m u  M i  o H i s ,  by łe m u  Gu b er n at o ro wi  Kra-  
jó w  Rzymskich .

Względem urządzenia s t raży  p o l ic y y o ey  
P a r y t k i ó y ,  w y d a i  K ró l  d. 14.  Sierpnia 
obszerny  W y r o k .

Pisma publiczne w y i ę ł y  x dziennika A m  
gieWkiego S to r  l ist ,  k tó ry  pewien Angl ik,  od« 
p r a w ia ią c y  podróż we F r a n c y i , p i sa ł  do ie- 
dnego z Przy i ac ió ł  swoich  w  L o n d y n i e ,  
Pisze ón, iż za l ed wi e  uw ie rz yć  m o ż o a , a b y  
po ićm wszystk iem,  co . F r  a-n c y  a,  ucierpią* 
ł a , i p o  powroc ie  pra we go  i oycowsk ieg o  
R z ą d u ,  z n a y u u w a l i  się przy wiązani  do S a >

p o l e o n a  l u dz ie ;  i e dn a ki e  tak fest w r it̂ -1
sam óy.  W N o r r a a n d y i  i w  P a s  de ba  
l a i s ,  gdzie lud tak b v ł  przychy lnym Kr 
ł o w i  L u d w i k o w i  X V I I I , , obstaią  tera* * 
N a p o l e o o e m ;  n a w t t  w R o u e n ,  *tt°  j  
pr ie z  w o j n ę  tak wiele uc ie rp ia ło ,  boleią ° a 
upadkiem N a p o l e o n a .  Obrażona  
iest pr a w d z i w ćm  źródłem tego uczucia’ 
Francuzi  szaleią  na pomyślenie o tćrn, że 
zwyci ężo ny mi .  Spodziewać  się iedeak Ba . 
t y ,  ze ł a g o d n y  Rząd  L u d w i k a ,  ufag°d . 
i poiedąA tycj j  źle myś ląc ych  ludzi , któryf 
iest nader  wielka  l i czba,  j że oni ssasi  c' ' 
s z y ć  się będą nakooiec s  nastąpionćy 
rzeczy we F r a n c y i ,

W y s p a  E l b a .

Ga zet a  p o w s z e c h n a  umieśc i ł *  \  
T o s k a n i i ,  p i sa n y  d. 16. S ie rp ni a ,  ^t0 . 
zawiera  następuiące doniesienia 2 E l b y -  t

„P o s t ę p o w a n i e  i zamiary  N a p o i ł o 0 
na ska l i s tey  wyspie iego,  zdaią  się bydź 9̂ 
krytemi pe łną  taieranicy-zasłoną . U w a ż * ,a 
szczególniey p o  N a p o l e o n i e *  i e  stara 5 
u zbl iżających się do niego A ngl ikó w p0^  
skaó opini ię ,  usprawiedl iwić  w ich ° cia0i 
swoie  zdroźności  i b łędy ,  i w y s t a w i ć  im P . 
w c a l e  innym względem konieczność by*e?|. 
sys tematu  swoiego  Rz ą d u .  Uczy  ón się 
nie po , Angiel sku i po Niemiecku,  i m* 1 j, 
dosyć dobrze mó wi ć  temi^ ięzykami .  SyP 
ón,  iak z a w s z e ,  b ar d io  ma ła* Wyieżdza 
dziennie,  bez względu na pogodę,  bardzo 1  ̂
no,  i ogląda potem post ępy  w  budo<*la( 
swoich;  k aza ł  b o wi e m  rozszerzyć  bardzo 
ra ź n ie j s z e  mieszkanie swoie ,  i s tawiać  ie** t)i 
różne znakomite budynki .  Potóm b y » a 
Ms zy ,  a resztę czasu przadpołudniowego  Pr,81 
pędza na czytaniu  i p i s a n i u ,  i pal i  lUrf* 
długich lulek Ture ck i ch .  G d y  £0 si? 
ktoś z a p y t a ł :  iak prędko w y y d z i e p r z y r s eC,^; 
na k is torya życ ia  ie go?  mia ł  odpowie^*'  
„ R o l a  moi*  ieszcze nie skończona;  *  |i‘
mieyscu w y p o c z y n k u ,  nowe zbieram t, 
W  n:e iednym dniu iest bardzo dobreg0 j 
moru,  p o pu la rn y m  i ż ar t o b l i wy m;  lecz f^j s  
takie d n i e ,  gdzie z nim nikt w y t r z y m 3C po
może.  Po obiedzie wyi eżd za  często na 
cer z córką  Prezesa V a n d i n i ,  bard*0 ^ .  
kszta łconą  P a n n ą ,  z k tórą  eię zdaie r3 " ltn 
wić.  Czasem zatrudoia  się rybołówst '* '  ^  
a skoro p o d ó w c z a s  iaki  okręt płynąf-7 
s t rzegą ,  kaze natychmiast  *wołać do 
K a p i t a n a ,  i w y p y t u ie  eię go. C»
*ą  W’ pa ła cu  pokuie,  a a  które
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toial
, j ,  ł  D w ^ r  i ma ła  l iczba znakomitych  Mie

l c ó w  w y s p y .  Teraz  nie ie*t N a p o i  e*
Czasi s z c z o d ro b l i w y m ,  iak  w p ierwszym 
f ai * P °  Przyh y c i u  swoiem do P o r t o  = F » r -  
r4, . ’ gdzie d a w o i ś y  sz a f o w a ł  Napojeonrio- 
(j, daie teraz ty lko  Franki .  G ł o s z ą ,  ze 
(3|a * w o r g i e  aresztowano ki lka os ób ,  klóre 
ęk . w oyska  iego no w o z a c ię ln y  eh werbo wać  
l eC'ały.  M a d a m e  L e t y c y a ,  M at ka  N a p o .  
0r° ° a ,  popłynęła  n iedawno z dosyć l icznym 
Ą ^ k i e z n  i w  towarzystwie  iedoego Officera 
^ S i e l s k i eg o  z L  i w o r n o  na E l b ę ,  gdzie 

f  ki lki  miesięcy z ab a w ić  myśl i .  Guberna* 
^ h>r Laworneński  , chociaż go d a w n ie y  
j  S P o 1 eo  n z ło ż y ł  b y ł  z urzędu i źle się z 

01 obchodzi ł ,  oddał  i ćy  wizytę.**

x i i

. W  G aze c ie  bezstronnego Korresponden=
H a m b u r s k i eg  » ,  cz y ta m y  następujący 

t y k u ł :

. Przec iwko spo sobowi  myślenia i polis
Jcznemu postępowaniu  Kró la  Saskiego  iuż 
'̂e ieden pisarz w y d a ł  błahy t niedorzeczny 

j ł t o k ,  k tó ry m poczciwi  i dobrze świadomi
• si w  m i l c z e n i u  p o g a r d z a ć  m o g l i ,  g d y ż  t a -  

v, * * *  w y r o k i  m a y d u i ą  d o s t a t e c z n ą  o d p o w i e d ź
s P r a w i e d l i » 6 ra  i  b ł o g o s ł a w i o n y m  p a p o w a -  

11 K r ó l a ,  w  m i ł o ś c i  i p r z v w i ą z a o i u  P o d d a  = 

C^c^ i e g o  k u  n i e m u ,  t u d z i e ż  w  s z a c u n k u  G b =  
 ̂ cn  d l a  n i e g o .  L e c z  u m i e s z c z o n y  w  M e r -  

(  " ' ł  m  R e ń s k i m  a r t y k u ł  m a  t a k  w i d o c z n ą  

t t j  5 c z a r n e y  z ł o ś l i w o ś c i  i b e z w s t y d n ć y  p o -  
i ż  g o  H t i l c » e n i e ; n  p o k r y ć  n i e  m o ż n a .  

p0 A r t y k u ł  t e n  b r z m i  i a k .  n a s t ę p n i e  ;  , , Z z  

j t  d o  o d d a l e n i a  K r ó l a  S a s k i e g o  z ; K r a i ó w  

. P o d a i ą  n a s t ę p u j ą c y ,  z  o d w o ł a n i e m  s i ę  

g o d n y c h  w i a r y ,  i d o b r z e  ś w i u d o -  

y-y.  “ W c z a s o w y c h  u k ł a d ó w .  G d y  K r ó l  t e n  

\Vi e ^ ał  d o  C z e c h ,  o ś w i a d c z y ł  D w o r o w i  
ł e O s k i e m u ,  ż e  s i ę  d p  n i e g p  p r z y ł ą c z y ,  ż 

®r o(j c ? ł-V t r z y m a ć  z  n i m  w e  w s z y s t k i c h  

t p  p r z e z e ń  p r z e d s i ę w z i ę t y c h ,  W y s l a *
cia U 'A C J e n e r a ł a  L a n g e n a u  d l a  r o z p o c z ę ć  

P d k f  f a d « w ,  A u s t r y a  p r z y i ę ł a  g o  d o b r z e .

* ink*  ̂ * Kró lowi ,  co przedsięwziąć ch c i a ł a ,
P o 1 ę r° zP“ Cząć miano  w o j n ę  przeciw N a -

0 0 w i , g d y b y  podanych w a r ó n k ó w  
ż,|fł*» G d y  potem Król  w szlachetnym 

•go j(/e Wsparcia obecnością swoią  zngrożos 
l c a Cfliu i Lu d o  swego  z P r a g i  do Dr e s  
Ci<r. i ° Wróctt,  N a p o l e o n  w y c is m  ł »a 
* V ,  lfilTlI)ice tych u k ł a d ó w ,  a .w nagrodę 

‘‘ W a r t o  t j u c r w ę  s c - p e n j s i . v i a c ą  Kr ó l o w i

Msrcbi ię  Brandeburską ,  i  część Czach.  T ®  
jedynie skłonić mogło A u s t r y ę ,  szaeuiącą  
dawne p r a w a ,  do oddalenia  K ró l a  Sask iego  
z K ra ió w  lego.**

Po umieszczeniu tego a r ty kuł u ,  Autor  
pyta  się każdego S a s a :  czyl i  serce iego nic 
oburza s ię na tak ą  z dra dę ?  Pyta  się daw> 
nych  B o h a ty r ó w  Na rod u Niemieckiego w 
przeszłych wiekach ,  czy l iby  w s z y s c y  iedoo* 
myślnie nie uznali  takiego w ys tę pu  go dn ym 
w y w o ł a n i a  z Kra iu?  J a k  nieczyste iest ź ródło,  
z którego Autor c z e r p a ł ,  w i e d s ą  lepiey ćwia*  
dome osoby.  Jest  bowiem niezaprzeczoną 
p ra w d ą ,  że J t s e r a ł  L a  o g e n a u  nie b y ł  po» 
stany do W i ó d n l a  dla rozpoczęcia u k ł a d ó w ,  
gdvż te przed wyinzdem jego z P r a g i  iua 
b y ł /  zawarte;  za powrotem iego do Pragi ,  Król  
Okolicznościami prz ymuszony ,  iuż s tamtąd 
by ł  wy je cha ł ,  i od Jenera ła  ani  ustnie ,  an i  
na piśmie żadnego uwiadomienia  o przedmio
cie posel stwa lago do W i e d n i a  nie odebra ł ,  
a zstem Kr ól  taiemnic ,  htóre Je n e r a ło w i  w  
W i e d n i u  powierzone bydź- mia ły ,  ao.i wie* 

d z i eć ,  am ich N a p o l e o n o w i  o d k r y ć ,  i 
przyrzeczenia nagrody otrzymać nie mógł .  R ó 
wnież icst rzeczą pewn ą,  że po powroc ie Kró ,  
la Saskiego do D r e z n a ,  względem n aby c i a  
Marchii  ł śrandeburgskićy i części C»*ch.  ża* 
dna miedzy Kró lem i N a p o l e o p e m  nie by* 
ła zawarta  umowa.  Ob-cinienie Kró la  o nad* 
użyte zaufanie i zdradę,  k tórych  każdy,  zna* 
iący p r a w y  iego charakter,  nawet  J& pod ob n e  
do p r a w d y  nu* poczy tu ie ,  jest ty lko  tkaniną 
nayzłośl .  wsz ey  i n«yczaroie.yszey potw&rzy.  
P y t a m y  się w i ę c ,  mówiąc- z Autorem wspo*  
mnionego a r t y k u ł u ,  cietylko  każdego S a s a ,  
ale k-żdego  uczciwego cz ł owi ek a ,  j akiegokol
wiek bądź N a r o d u ,  czyl i  serce iego me obu* 
r : a  się o s  zuchwałość  haniebnie p o tw ar za i ącą  
nieszczęśliwego M o n ar c hę ,  dla wy st a wi e ur a  
go -w nico a wistem świetle w oczach innych  
Monarchów,  i dla uczynienia go pogardy  go* 
du>m u Ludu iego,  którego wdzięczna mi łość  
ąpra w uie mu w nieszczęściu n a yw ię k s z ą  po* 
o e c h e ?  P y t a m y  się cnotl iwych tnężów każ= 
dtgo^ w i e k u ,  cz y l iby  wszy scy  iednomyś ioie 
nie moati  takiego występu godnym naprzy= 
k ładoieyszey  kary?

za N o r w  ( g n a ,

i
D o t y c h c z a s o w y  W ł a d c a  N o r w c g ó i ,  

Kró>ewic Duński Ć h r y s t y e n  F r y d e r y k ,  
wvd; - ł  do Narrd u  Norwtgshiego f ias tępmącą
C-de/wą .-
A  2



N o r w e g i i  a n i  e i- .
Psdfeu-szy  się po rozwiązaniu Łyr,"‘i Ł?®n 

W*as?i“go z Daniią  k ierować intercssami Nor
wegi ' ,  ż y c z y l i ś m y  przeszkodzić,  aby  ani <* Q'f‘ 
na  d o m o w a ,  ani duch st ronnictwa oie roz
dzierały W a s z ć y  kochanćy  Oy cz yzn y .  Ży cze
nie W isze p o w oł a ło  Nas na iron Norwegski .  
S z l i śmy za wezwaniem Waszćm.  Pos i*nowt-  
l t śmy poświęcić się na wszelką  ofiarę . dla 
wv ic d n an ia  W a m  Szczęśliwości VVaszśy, Mie* 
l i smv w o r a w d z i c  przed o cz y m a  niebezpie* 
czeństwa  zagrażaiące w n ie równey  walce zni» 
szc zen um Na s/ćy  i W a s z ć y  nadziei ; lecz nie 
podobna Na m  b y ło  m y ś l e ć ,  a b y  cię nt y po-  
łęznieysze Mocars twa  E u r o p y  p o ł ą c z y ł y  dla 
u >iemiążenia szlachetnego i niewinnego Ludu,  
którego iedynetn życzeniem by ła  wolność ,  a 
j e dy u em  us i łowaniem niepodległość.^

T y m c z a s e m  potężni SprzymierzeBcySzwe* 
cyi  przez P o s ł ó w  swoich  oświadc zyć  Nam 
k a z a l i ,  iż pbRjozerfle Norwegi i  ze Szw ecyą  
test nieodzownie pos tanowone.  Wiadomo 
W a m ,  iż gotowi b y l i ś m y  poświęcić osobiste 
korzyśc i ,  g d y b y  zw oł ane  zgromadzenie Sta. 
n ó w  uznało , iż to się prz yczybić  może do 
szczęśl iwości  L u d u ;  lecz w i a d o m o  Won. tak- 
4 e , ' t ż  warunek  naówczas  podany do z a w i i .  
azenia bro n i ,  był  l ak . ,  żeśmy gc przyią-, nie 
mogli beż doświadczenia losu o rę ż a ,  ponie
waż  b y ł  przec iwny  zasadom naszym.

Musiemy zatem ż a ł o w a ć ,  że rzetelne 
Nasze usi łowanie uuiknieo a w o y n y  w Ncrwe* 
gii  było bezsku.ecznem. Rozciągłość  gramc  
i brzegów morskich N c rw tg l i  w y m a g a ł a  ko- 
Dieczoa* podzia łu  w o y s k a .  S z w ec ya  uzbraia* 
ła się na n żnych punktach,  a M y  nie wi e
d z ą c ,  z którey strony u d e rz y ,  musiel iśmy 
oo ra ć  s tanowisko  tak dla zas lonieoia  wevv* 
nętrznych Prowincy i  , U k o  też dla docLnia 
p o m o c y  zagrożonym punktom.  Rzeka  G l o ro =  
m e n  z d a w a ł a  się Nam w tey m ;erze by dź  
nayd ogo dni ey sz  i ,  Wsza.Kże n:espoda..ew.ine 
poddanie s>ę twierdzy  F r e d r y k s z t a d  p r z y 
musiło nas opuście rzekę G 1 o m m e n, ponie 
w a ż  nieprzy jaciel  znalazł  bezpieczną przepra
w ę ,  i o twartą  drogę do C h r y  st.y i a n i i.

Maiąc  przetnagaiącą siłę oa morzu,  by ł*  
b y  mógł  nieprzyjaciel  przez szybkie  wy lądoi  
w a n ie  otoczyć nasze pra we skrzy dło .  P o 
s łowie  wys łani  od Sey mu  me by l i  przyięci  
od Ministeri .mn Aogiel skiego,  i powróc i l i  do 
a a s ,  n.c nie ą s k ó r a P s l y .

W tiikith okolicznościach p ro p o n o w a ł *  
S z w e c y a  zup teszenie broni. Z  dwóch twierdz,  
o k iorych  osadzenie woy sk iem  Szwedzkiem 
Skrzeczano się podczas  p ie rwszych  zer wanych

układów’ , iuż iedoa b y ł a  v| ntoCy Szwei '0'*' 
Szczęśc i -  woienne b y ło b y  się przeciw c * 
obróc i ło ,  a da.Lszy ciąg w a l k i ,  w takićt*1 
łoże niu ,  by łb y  pociągnął  za sobą  spustosz' ’ 
nie O y c z y z n y .  * ,

Ula  odwrócenia  tćy  k lęsk i ,  i nariao1* 
Naro dow i  sposobności  do rozważenia  s t ^  
Pa ń s tw a  oa w y z n a c z o n y m  o . y m i e  , powtJ ' 
rzatny,  iż chętnie s k ł a d a m y  w y s o k ą  dostoj '  
ność, do którey  Nas zaufanie Wasze po 
ło ,  Z e wieszenie br on i ,  i urnowa pod 
i 4- b. m. z a w a r t a ,  po dp is an e ,  i w skutku 0 
nych zwo ła l i ś my  pod duiem dz ii ieys ' L  
Seytn n a d z w y c z a y n y ,  zebrać się maiący  ó*11 
7. Października  r, b. w C b r y  s t y  i a n : i- 

Ukochany Ludu Norw eg i i !  J e d y n a  ty 1! 
nagląca konieczność ( o  czem iesteś pr* ,  ̂
na ny ) .  zniewol ić  Nas tnogła do kroku,  ktur/ 
z powodu przy wiązania  T w o ic go  we  divóy*j^ 
»ób iest dla Nas bolesny,  Us i łowaniem N;  ̂
szśm b y ło  zas łużyć na miłość T w o i ą ;  P °c.Ji  
chą  zaś Naszą iest przekonanie się o T w ® 1 
spoinbie myslenta,  i pewność T-woia była x 
d y n y m  celem wszelkich Naszych  czynów- ^ 
D ań  n  M e s s  dnia 16. S ierpuia  ig 4.

C h r y « t y * n  F r y d e r y k '

L i s t  pisany z K o p e n h a g i  pod d ̂  3  ̂_ 
Września ( umieszczony vy p.stnaeh j»ubl*c 
nych) za w ie ra  co oastępuie -•

„W i a d o m o ś c i ,  któreśmy tu z Norwegi* 
debral i ,  są bardzo smutne.  L a d ,  który %  
b y ł  konteut z różnych  Do wodc-'- w , 
rozruch w C h r y  s t y  i a ni i , w K t ó r y m  k* * 
osób zattiotrlować nuano. P r z y b y ł y  tu 
gielski b ry g  woienny  prz y wi ó z ł  uatr. tę *  
domość . “  . ^

, ,XIązą  C h r y s t y a n ,  w e d ł u g  l7c 
wiadomości , ,  hjył ieszcze s ł a b y  w L a d e g a 3 
s o e n  pod C hr  y  s t y  a n i i u , i pos ła ł  ^ L t  
tanta sw«g o  z listem do Kr ó l a .  A d j uj' g. 
ten p r z y b y ł  dnia 2. b. m. wieczorem du 
p e n h a g i .  X iążę  C ó r y s t y a n  łatT,^ (cf 
opuścić No rw eg i ię ,  skoro z ł o t y  Rząd 91 
D ep u t o w a n y ch  od S t a n ó w , “

„ M n .e m a o o  powszechnie w Norweg a  {D 
dla niedostatku żywnośc i  i iunych  p ° l 
woienoych  przystać  musiano na  warunk^j{ 
m o w y ,  i te  rzecz u r a ż a ć  można  za * uPe(tlf' 
skończoną ,  gdyż  o n o w y m  oporze af l  
śleć niepodobna R a d a  Stanu z 
teraz interessami Rz ądu. “  jtfo1

„ O p a s a n i e  b rz e gó w Norwegsk ich %t 
ny Sżwedzkićy  i Aogie lsk ićy  do pe 
czasu będzie zawieszone.*1



R  o  s s y  a .

c . ^Knieś l iśmy iuż d=>,wnióy o C r h w a l e  na.  
(jf n.vc!» t \ ' ładz Państwa  Ros s y y sk ie go  wzglę* 

®  Badania N. Cesarzowi  A  i e x  s n d i o w i 
łt'.*.', dorriku B ł o g o s ł a w i o n e g o  i wysta-  
^l?Qia mu pomnika.  K ł adz iemy teraz tę 

tak , iak i ą K u r  j e r  l i t e w s k i  z 
a*et R o s s y y s k i c h  p r . e ł o ż y ł :  

p , >*Nayś wiet s i y  Rz ą dz ąc ?  S y n o d ,  R a d a  
Uj f 5t» a  i rządzący Senat ,  dla u w .ecznieuia 
j, c ‘ ' isrtelney s ł a w y ,  przez Naród Ross yy sk i  
ĵ>t» p y ,  o r a z ,  n icw rz usz ocó y  s tałości  u r o j  

} - Cesar.  M oś c i ,  który g łosem ł przykfa-  
■ t w y m  o ż y w i ł  wszystk i*  t o w a r z y s t w a ;  a 
. 'pfĄwąne nie duchem niewolnic,sey uniżono* 

> ccz uczuciami pr awd zi wóy ,  i wszystkich 
, £ * * < *  O j  cz yzo y  sirnów serca napełniała* 

 ̂ azczerości , iecinogłośaie p o s t a n o w i ł y ;  i)  
j ^ i a d c z y ć  Cesarzowi  I m d  w imieniu t ryum* 
i *! -£y Ro ssy i ,  naypoddańsze pow in szowanie  

n a y ż j w s z ą ,  za wszystkie  wiel* 
t e j rudy ,  podięte prztz  mego dla powiek-  
p aia s ł a w y  i pomyślności  P ań s tw a  iego. 2) 
pf I J d a ć  do poświeconego imienia lago tutu ł  

*Qg o  s ł  a w i o n e g o,  tern właści  wsz j ' skrom* 
ą°5c' i  pobożnśy pokorzeCesarzałmci ,  że wielki# 
^ł ‘eła iego dotyka ln ie są  ozn czone opieką 

yższdy Opatrzności .  3 )  Ula podania 
j  } n&y potomności  teraźo ieysz iy  s ł a w y  Ros- 

a razem szczerey wdzięczouści  dla iey  
Prąwc y ,  wybić  medal  , oraz  w stołeczoetn 

ge śc i e  wznieść pomnik z napisem:  A l e x a n *  
t o w i  R ł o g o s ł a w i o n e t n u ,  C e s a r z o w i  

^ • z e c l i R o s s y i ,  W s p a n i a ł e m u P a u s t w  
jn, *k r j  e s  i ci  e 1 o w i , od wdzięcztićy Rossyi .  
„ 4 uskutecznienia t a k ow eg o  postan ow ień . a ,  

Wnrz j ć  drogę wszystk im btz  w y ią tk u  Zgro» 
a*2nióm i S iaoótn czynienia dobro woln ych  

p i ą t k u  swego o f ia r ,  w miarę gorl iwośc i  i 
lości każdego.  D l a  w y ie d a a n i a  na to 

^ ^ y s t k o  wysokiego Monarszego zezwolenia ,  
p ?‘ *ot by li  D e p u t o w a n i ,  Cz ł onkowie  R a d y  
t j Qst* a :  aktua lny R an ca  T a y n y ,  p ierwszóy  
j ^ ł y ,  Sea ator i K a w a l e r  X ią ż ę  Ah-xander 
ą-u ra  |-'i n • Jener .  iazdy  i K a w a l e r  A lexauder  
tpj* rtn ? s o w,  oraz Marszałek  D w o r u ,  Seua* 
K:OrLKaW a] er Hr. A le xa a n er  S o ł t y k o w ,  
fces""* polecono b y ł o ,  z fo lyć  u stóp Jego 
Si I# y , n a y p o k o r n i e / 3 i ą ,  podpisami  wszy-  

4 obecnych ua ietn n ad zw ycz ayn óm  ze- 
br?D u umocnioną p r o ś b ę ,  w naAępu.ącÓm 

ir,i tni u :
Kin N a > 'aśn ieyszy ,  Na yp ot ężn iey sz y ,  Wielki  
t> ^arciro C e s a r z u ,  S am o w ta d co  Wszech 

i(»yi 1

O d d a w s z y  c h w a ł ę ,  cześć ,  s ł awę  i pG« 
dz iękowanie  Nay  Wy żs zemu B o g u ,  króry  ku 
podziwieniu w y l a ł  na Ciebie ŁtsKi swoie  , 
R o s s y a ,  przez Ciebie się r a d u ią c a ,  s ł a w ą  
T w ą  nad wszystkie wynies iona  M o c a r s t w a ,  
przez Ciebie Szczęśl iwa,  udaie się dzis iay do 
Cieb ie ,  Pomazańcu B o ż y !  i w imieniu Nay-  
świętszego S y n o d u ,  R a d y  P a ń s t w a  i Senatu 
T w e g o ,  razem przed T o b ą  zginających ko* 
l * n o ,  przynosi powszechna  wszystkich wier* 
nych P o dd an y ch  T w o ic h  ofiarę serc, z a c h w y 
conych  wi t l k i t m i  d z i e ł a m i T w e m i ,  wd;- ieiach 
św ia ta  przyk ładu r.ie mr.iącemi. W y s iu c h a y  
Na ym i ł oś c iw szy  P a n i e ,  głosu kochających  
dzieci T w o i c h ,  i p r z v y m ł a s k a w ie  z głębi 
serc irh pochodzącą  wdzięczność.  A l e ,  iak 
godnie w y w d z ię c z e m v  się T o b i e  za tę me. 
wzruszoną s ta ło ść ,  z i a ką  poległeś na m i ł o 
ść? i poświęceniu się Poddanych T w o i c h ,  
a  podniós ł szy ich przez to samo , nie 
wahałeś  s.ę odrzucie pokom ze z dr a dl iw ym  
nieprzyiacie lem,  który nabra ł  py chy  z wtar* 
gnienia w granice nasze? Co d a m y  T o b e ,  
któryś , prze* odzyskanie niepodległości  Mo
ca rs t w  nam ościennych,  zapewniłeś  iey bez* 
pieczeństwo ? Jak ież  p o c h w a ł y  mogą bydź 
dostaieczuemi dla C ieb ie ,  k tóryś  się pomścił  
za  na* nad zuchwałym nieprzyjacielem , nie* 
ty l k o  przez «w* zwyc ięzk ie  do iego stolicy 
tweysc ie ,  ale też zupałnem stiącer.iein o k ro 
pnego tego gnębicjela Eur opy ,  k tóry  wstrzą* 
sał  t r o n y ,  a pod  żelazne swe  berła wszystkie 
N a r ą d y  i Rans twa  zagarnąć my ś l i ł ?  (Jwiel* 
b iaiąc  C i e b i e , i ako Z w y c  ęzr.ę, b łogosławię* 
my razem miłosierdzie Tw o ie ,  któreś w  obli 
czu ś wi a ta  p o k a z a ł ,  przez ws pa nia łe  przeba* 
ozenie zwy< iężonym,  i w yb aw ie n ie  ich z pod 
tyrańsk iego iarzma.  Któ ryż  z Mocarzy  ziem* 
sk;ch po d o b n y m  iest T o b i e ,  Wie lk i !  Kt tyż  
z nich, do b y  w s z y  oręża na obronę O y c z y z o y ,  
prseo.óst  go od kr ań có w do k r a a c ó w  Euro*  
py ,  nie dla ziednania osobis tey s ł a w y ,  lecz 
a la  zbawienia  cudzyitz  N a r o d ó w ,  iarzmem 
niesytego panowania  bezbronnie ciemiężonych 
i dla powrócenia  p r a w y c h  im Pan ów ! Kto- 
r yz  mądrośc ią  s w o i ą ,  i ł a g o d n ą ,  przy nay* 
w-ększey mocy n a m o w ą ,  nie-przyiaźue Naro* 
dy w  Sprzymierzeńców zamienić  potrafi ł  ,  
w ł a s a e  ich przez to buduiąi ;  szczęście!  IDzie* 
lo  T w o i e ,  P a n i e ,  równie  ia k  Imie T w o i e ,  
w i e k o w a ć  bę d ą !  I m it  A l e i a n d r a  W,  
wspania łego  onrońcy E u r o p y ,  wskrzesiciela 
rządów pr a w y c h .  S w .a t ,  z ar m io n y ,  w i e l k o 
ści 'i w o i e y ,  uprzedze iąc w y r o k  bezstro.ioey 
potontności,  wszystkie iuż te dis  Ciebie przy- 
anaie ty tu ły .  T y  z a s ,  N a y w y ż s z e g o  tVy-
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brańca  gocJnr,  wszystkie  T w e  wielkie d i te ła  
s g m i y  ty lk o  □Ąydo.farotl iwsłćy Opatrzności  
iego przypisu jąc ,  oie ch ee w po ch w a ł  naszych 
o i i s ry ,  i skromną mądrośc ią  ł w o i ą  u*ta oatn 
2 a m y k a s z .  Posłuszni  T o b ie  P a n i e ,  grzmią- 
cemi po ch wa łam i  nie obraz iem y skromności  
T w o i e y :  «te b łogos ławieństwo powszechne i 
T w o i c h  i obcych  L u d ó w ,  oraz dobroć B o ż a ,  
zawsze T o b i e  t o w a rz y sz ą ca ,  i we wszystkich  
przeds ięwzięciach  T w o i c h  w id o cz n a ,  niech u- 
spra wi e dl iw ią  śmia łość  poświę con ych  dla 
Ciebie dzieci T w o i c h ,  w ol iarowauiufT obia ty* 
tu ła  , iedoogłośnie od ws z y st k i ch  przyznane
go,  odpo wiad tiąceąo dobroci  serca T ż . o i e g o ,  
j naszym ku T o b ie  cz u c i om ,  a bez ktOrych 
osiągniaoia nie ma pr a w d z i w e y  wielkości  ty» 
t u ł : B ł o g o s ł a w i o n y .  Serdecznie Ciebie b ł a 
g a m y , o i e  odrzuć t e y , T o b i e  od synó  w T  woich, 
czy nionćy ofiary.  A b y  zaś uczucia oaszćy  wdzię* 
c/.ności, w tey o f ier zeT obi e  o k a z a n i ,  nie zo» 
*lał 'y m ir tw em i  dla potomności ,  pragniemy 
ie widocznym uwiecznić sp o so be m ,  choc ia i  
ma to  Ciebie godi i )m,  Nieśmiertelny Panie!  i 
d)a tego o> o i t l s a i y  się b łagać Cieb ie ,  B ł  o» 
g o s ł a w  o o y !  nie wzbroń nasz wzi) iesc w 
*tołec»n. 'rn Twoiąrn mieście dla następnych 
w i e k ó w  pomniKa,  k tóryby uwieczniał  # ielk i«  
T * e  dzieła.  Niech -y  on nic nie przydme de 
s ł a wy  incltopomoego Imienia I weg<j ) ode nie- 
chay m / będziem uspra *  icdliw tern w obljczu- 
n a szy ch  poto rr.Ko w . Niech nie wyrzucz ią  
n-m> kie lykolwiett oieczułosci  za wyl ane  przez 
Cieb ie  aa  nas d o b r o d z ie y s r « a  , i o.ech dzie
ciom dzieci naszych  pomnik ten zostanie 
świ ad ec tw em  n a sz e j  ku T o b ie  mi łośc i ,  i po 
święcenia  się bez granic ,“

Jego  Cesarska  Mość  zaszczyc iwtrw osy* 
łas k a  wszem przyięc iem tę owypokotmeyszą  
prośbę trzech Zgromadzeń P a ń s t w a ,  ra cz y ł  
Ba mą odpowiedz ieć  przez N a j w y ż s z y  Ukaz 
w  następuem brzaneoru:

U t j z  Na jś w ię ts ze m u  rządzącemu S y n o 
d o w i ,  Kadzie  P ań s tw a ,  i Rz ąd ząc em u heoa- 
t o w i .

„ R o z w e ż a i ą c  prz y s ła n ą  do Mnie od S a y *  
świętszego S y oo d u ,  R a dy  Pań st wa ,  i Rządzą*  
cego Senatu pr o śb ę ,  o wzniesienie dla Muie 
v> s tołeczoem mieście pomnika  i p r t y ię t i e  
ty tułu B ł o g o s ł a w i o n y ;  oie mogłem vr 
głęb i  duszy Moiey nie uczuć n a j w i ę k s z e g o  
ukontentowania,  wi dz ąc ,  z iedney strony' rze*-- 
cz ywiśc ie  apeinioas nad Nami Błogos ławię#* 
s t wo  Boże, z dr u g ie j  zaś  uczuwia zgromadzeń 
Pań st w a  Ross yy , t i i ego ,  o f iaru iącrćh  dla Mnie 
imie,  imie Mi n a jp r z y je m n ie j s z e ,  gdyż  wszy* 
• tk ie  starania i myś l i  duszy M oi ey  do tegd

d ą ż ą ,  a b y  p r t * e  gorące mo dły  w z ? * 3c 0. 
g o s l a w i e ń s t * a  Bożego nade Mną i polTie :0.
ayra Mi ludenj ,  i a b y m  się stał  błogOs ’ aą _ 
a ym  od ukochanych Mnie wiernych
pych Moich i od całego w powszechności  
dzaiu ludzkiego.  T o  iedno iest szczytem 
M oi ch ,  i Moiego  szczęścia!  Lecz pczy 
więfcszem us i łowaniu  Moiem osiągoiei,u*  ̂
g o ,  nie po z w a la m  sobie ,  inko cz ło wie k ,  
m y ś l e ć ,  żem iuż tego d o s i ą g ł ,  i że 
B o g ę  tytuł  ten przyiąć  i nosić.  Tć o i  z 
dziey ie s j s z e  s ąd zę ,  że to się nie zgadr® ^  
pr a w id ła m i  i sposobem Moiego myślani8 , 
zawsze i w s z ęd z i e ,  wiernych Moich P o 8 
oy ch  do uczuć skromności  i ducha ? ^ ° ci  
kieruiąe,  sam pićrwszy  pokaże  nie zgaoz81d J 
się z tem p rz y k ła d .  D la  c z e g o ,  oświad"-2^  
iąe zupe łną  Moią  wdzięczność,  w z y w a m  * gl i 
madzema Pań st wa ,  zostawić to wszystko  
wykonania .  Niecił  wznos i  się dla mnie p0 ja„ 
mh w  uczuciach W a s z y c h ,  i ak iest w«tieS j, 
ny  w  uczuciach Moich  ku  W a rn !  Niech ^ j  * 
b łog os ła wi  •• sercu swoić in  lud M ó y ,  * ^ he, 
b łogos ławię  go w Moiem ! Niech R o s s y a  f 
dzie szczęś l iwą ,  a niech nade Muą i nad D ■* 
będzie b łogos ławieństwo B o ż e ! ‘ * , a

N a jś w ię ts z y  Rz ą d z ą c y  S y n o d ,  B 3 
P ańs tw a  i Rz ą d z ą c y  S e n a t ,  z uszan owa ni*^  
podcldiąc się ‘ N a y w y z s z e y  w o l i  Jego Cesa '  
SK>ey M o ś c i ,  pos tanowi l i :  i) Nioieyazy U " 3 
N a j w y ż s z y ,  i a *o  D ow y z ak ł a d  i Y y s o k ,e*. 
M on ars ze j  ■•'la swego  ludu ła sk i ,  rowui6^  
n ayp ok er ni eys zą  p ro ś b ę ,  ze wszystkienti  - 
ch « a ł t c i i  n a d z w y c z a j n e g o  Zebrania  pod8 , 
do p o w s ie th n ć y  w iadom ości w  Paustw ie- 
Orygina ł  Ukazu , razem z opisami u ad r ‘v *_ 
c z u jn e g o  ze i r a n i» t Moskie wskich Departi> 
mentów Senatu z teyźe okol icznośc i ,  dla f  
tornfiey pamięci ,  z ło ż y ć  w osobnćy  skrzy0 
i u t rz y m y w a ć  p r z y  powszechnem zebra8 
Rządzącego  Senatu,

X  i ę s t w  o W a r s z a w s k i e .
* g

W  d a  zetach W a r s z a w s k i c h  P0<̂  cl  
ig .  i 17 .  Września c z y t a m y  n a s t ę p u j  
wiadomości  z W a r s z a w y :  .

J vV,  Marsza łek  B a r k ł a y  de T o '  '  
w y ie ch a ł  z (e y  «iol icy dnia 15.  b. to n.e 
przec iw N. M o ai rc i iy  swoiego ,  k tóry  
ns B r z e ś ć  - - L n e  * s k  i ,  a z t 3 a i t ą 1  pr 1 
Dcpartinnei i ła S ie d le c k i , Lubelsk i  1 R ra A0 
ski do Wiednia,  gf

Oóeciii  tu J W W ,  Senatorowie ,  Mi.ni*^  ̂
wie., R a d c y  S ih.ju 1 ir,;u w yżsi- D r i ę d o ' ^  
k r a io w i ,  tudzież znakumici  O b y ^ a t « le >
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H0 " !t y  ł i ę  u ,TW. O s t r o w E k i e g o ,  sza 
aąWfieg°  P rezesa Sena 'u ,  postanowi l i  w y s i a ć  
|<o 8fac.ii ę X > s t w a  W  a  r s * a  w  s k i c g o De»- 

k tó ra by  WiJtieniu Narodu powita ła  
^  Cesarza Wszech Ross y i  41 e x a n d r a ,  

Alu n a jg ł ę b s z e  u s za n ow a n ie ,  i po* 
ty i ł o w a ł a  za odbierane d o b r o d z i e j s t w a ,  
» ^brstjo do tćy D el eg ac j i  JWIW. K  i c k i e g o , 
i  ł ' t0ra Kaszt e la na ,  JX ięd za  W o ł ł  o w i c z  a 
/\ Referendarza W .  X .  L i t e w s ' . e g o , i 
t y c i e g o  O s u  o w a k i e g o ,  Pos ła  z P o w i a *  
Sj ^r‘ «zińskiego. W  imieniu t a i  w o j s k a  wy* 
y*°> są ? tąż D e l e g a c j ą  s» ly raże  celu JÓ .

S u ł k o w s k i  Jen.  d y w i z y i ,  i J W .  
I ®  * k o  w  * k i J e n .  b ry ga dy .  Ws z y sc y  u spo* 
t Ol®oi w y i e y  delegowani wyiechal t  już w 

® dniach do T e r e s p o l a ,  
i]a . ^ n i a  14 .  b to. w y ie c h a ł  » t e j  Stolicy 
, j . * r » e ś c i a * L i t e w a k i a g o  j \ v .  N o w o -  
I, c ° t ,  V i c e -  Pr-łzes R a d y  N a j w y ż s z e j  
w C?» » o « i y .  W dniu t j i nż a  i następnych 
^ ' c h a l i  zt«d do P u ł a w ,  »dzie także N.
(. JT* i«st s p o d z ie w an y ,  JO .  X i ążę  Ada m 
j * 5 c t o r y 0 k i  (syn),  J Ó .  Xiążę Antoni  R a - 
0 ! w i ł ł ,  k tóry  tu p i z j b j ł  z B e r l i n n ,  J W .  
]^*yost Z a m o y s k i ,  Senator  W o ie nr oda ,

• Alioister Skarbu  M a t u s z a y i c ,  i J W .  
UPlW ! f k i ,  R a d c a  S ianu.

 ̂ . R a d y  Departa iaentowc : S ied lecka ,  L u 
lał 6 * R a d o m s k a ,  i K r a k o w s k a ,  w y ś l ą  
\V ®. DeleP* w r n y c h ,  dia pr zy wi ta ni a  tego 

MJ narch5r na  g ra Pscae‘1 s w y c h  Oepar*

^ Du.a  9. Wrześma d a ł  Prefekt Depa rt i -  
j eti*u W a r s z a w s k i e g o  wielki  ob iad  dla 
j j . ^ f a łó w  L Offi berów Pols k ic h ,  a dnia i o.

wielki ob iad  u Je ner a ła  d y w i z y i  D ą -  
« .u s k i « g o dla Ro s s y y  skiego , Marsza łka  
ker drabiego  B  a  r k 1 a ; a de T o ł l l ,  Je* 

Rossyyaklch  i P o l s k i c h ,  C z ł o n k ó w  
tyj y  b a j w y ż s z ć y  t y m c z a s o w ć y  i innych 

*uz. t y m  cbiedzie spełniano z dro w ia  
l (  ^ a r z a  Ą I e x a o c i r a ,  W.  X ię c ia  K o n -  
5iea “ l y o a i inne. Fe ldm arsza łek  B a r k l a i  
feięga ° ^ ^  wniós ł  zdro wi e  w o j s k a  P oi - ,

* i a  ^.n' a 1 2go Wrzsśnia obchodzono w W  a r* 
f ia lak. n a j o k s z a l e y  Jm ie n in y  N.  Cesa- 
dłl . *.f n a n d r a ,  Stokrotne w y s t r z a ł y  z 
Pol 1 rviJ t s t o w a ł y  t f  uroczystość.  Marszałek  
t(,j  ̂ « r  k l  a i de l l o l l i  odbierał  od J.ene- 
GuL*  Kes syysk ich  i Polęk ich,  od Jenera ła  

'•‘ naioro Hrabiego Ł a ń s k o j a  będącego 
Vóid<<:l'e p' a dy n a y w y ż s z e y ,  i p i l rwszy^h 
l lOt 4 & a  W a r s z a w s k i e g o  ż y c z e n i a ,

* A', Cesarza wszech Ross y i  w y k u 

rzano. W  Ka pl i cy  CJreckify r w Kościele k a 
tedra lnym S.  J a n a  b y ł o  nabożeństwo i Te 
D cu m , przy c i e m  dz ie ła  hucza ły .  Polóm oa» 
stąpiła wielka  pa rad a  v ' o y s k o » a ,  i ws zy t lk ie  
s tojące iv W a r s z a w i e w o y s k a  R o s s y y s k t e  
w i a z  z korpusem w o j s k a  Polskiego,  dowodź*  
tw a  Jen.  Hrabiego K r a j . p s k i e g o ,  przec ią
ga ły  przed Mar sza łk iem  po ln ym  Hr abią  B a r -  
k i a j e m  de T o i l i ,  k t ó ry  w  tym dniu ka* 
ząć w y l i c zy ć  każdemu z żołnierzy Po lsk ich  
p -  z łoty m Hals ki m y  a każdemu z żo łn ierzy  
Rossyyskir .h po grosz y  piętnaście.  Około  
godzisy  5 l e y  po południu b v ł  wielki  obiad 
u .Mars za ł ka  polnego dia p ierwszych  osób 
wo y s l t o wy ch  1 cyw i l n ych ,  na którym z dr o
wie  N.  Cesarza A le x a n d r a  przy stokrotnych 
wystrza łach z dz ia ł  spełniano.  Na  teatrze 
n a ro d o w y m  grano s to sow ną  sztukę. Miasto 
b y ł o  rzęsiście oświecone ,  a  w sp an ia ły  bal  u 
Jenera ła  Gubernatora  Hrabiego Ł a ń s k o j a  
z a k o ń c z y ł  tę uroczystość.

D n i a ' 12 .  Września Oby  watele W  a r s z a* 
w y  i Urzędnicy kr i . iowi  dali  dla W o j s k o *  
w y c h  Polskich oo ad 1 wieczorną  z a b a w ę  z 
koncertem i tańcami ,  na którym *n ay d o # a =  
li się także :  Marszałek polny B 3 r te 1 a > do 
T  o l l i t J enera ł  - Guberauf  or L a ń s k o y ,  
Członki  R a d y  n a y w y ż s z e y ,  X iążę A d * tn 
C z  e r t o r y  s k i ( syn)  dcc. Spełn iano  to a st y  
Cesarza  A I e x a n d r a ,  W.  Xięc ia  K o c  s 1 a n* 
t y  n a .  Hrabiego B a r t t l a j a  de T a i l i  &c .  
O dpo w iad a '  je na me,  w m o s ł  Hrabi*  B a r *  
k l a i  de T o  1. 11 toas t :  „S zc zęś c ia  i wiels
kości  Narodu Po lsk iego !  “  zaś Je n er a ł  G a .  
bcrcatar  Hrabia  Ł a ń s k o y  wniós ł  toast nastę
p u j ą c y :  „ O b y w a t e l i  i M.esLk.ańcow M i i s r a  
W a r s z a w y !  O b y  ona do d a w n e ;  s w e y  
p o w r ó c i ł a  ś w ie tn o ś c i ! “

Żołnierze w o y s k a  Polskiego by l i  przee 
dni k u k a  h uyn ie  od O b j w a t e i i  uczczeni.

Je n e ra ł  b ry g a d y  i O rd o ca to r  j e nera lny  
w o y s k a  Polsk iego W a s i l e w s k i ,  w y d a l  o .  
4. Wr ze iu i a  Obwieszczenie,  w  k-tórć.yi dla u* 
t rzym ani a  porządku i rachuby  »  w y d a w a n i u  
ż y w n o ś c i  i furażu dla w o y s k a  PolsRiega,  sto- 
sown ie  do rozkazu J e n e ra ła  ć j w t y i  D a -  
b f o w  s s i e g ó  pod d. 29. S ierpa ia  wydane* 
go,  aż  do da l s zć y  decy zy i  naczelnego Wo» 
ó z*  » o y s k a  P o ls k ie go ,  W.  Xięeia K o n *  
s t a a t y n a ,  w y z n a c z y ł  Kommiss i rzy woien* 
njrch i A dj u n kł ów  do Wszystkich Departa-  
inenluw X ięs twa  V V a r s i a W s t i , - g o .

Jnspektor  p o p is ó w  woyskf t  Polskie > 
Pu łk o w n ik  K ą s i o a w s k i ,  w y l a ł  takoż  o. 
JÓ, Wrjnjśma. Obwieszczenie,  w k l órć m tiż d#



4a  szegw postanowienia  W .  Xięc ia  K o n s t a n *  
t y  n a  w y z n a c z y ł  do każdego Deparlamen.u  
X ię s tw a  W a r s z a  w a k i e g o  Jospck* 
t o r ó w ,  Podinspektorów i A djunktów po» 
p i s ó w  w o y s k a .

Tenże P u łk o w n ik  w e z w a ł  d. 16.  Wrz e
śnia przez Ga zety  W a r s z e  w s k i e  w yż szy ch  
i niższych O j f i c e r ó w ,  s k ład a i ący ch  g w a r d y ę  
h o n o r o w ą  wo ys ka  P c L k i e g o ,  a b y  s.ę w  cela 
pobierania żołdu z k a s s  w ł a ś c i w y c h ,  do Pod* 
in sp ek to ró w tego Depa rtame ntu ,  w  którym 
zósta ią ,  zgłaszal i  :

Korpu s  Polski  d o w ó d z t w a  Jen era ła  dy* 
w i z y i  Hrab 'ego  K r a s i ń s k i e g  o, wyno szący 
650o g ł ó w  iazdy  i p iech ot y ,  po blisko t y g o 
d n i o w y m  w W a rs z a w ie  wy poczyn ku,  i po o- 
r isbraniu pólmiesięcznegc żo łd u ,  w y ru s z y ł  z 
t s intąd na przeinaczone dla sienie leże. Gwar*  
dya  konna stać będzie w K u t n i e ,  i okol icy;  
p iechoia w Ł o w i c z u  i S k i e r n i e w i c a c h ;  
1 1 2gi pułki  i azd y  w K o !. e i K o n i  a i s ;  
pu łk  K ra k u s ó w  w O r ł o w i e ;  7 m y  pułk  iat-  
dy  w K ł o d a w . e ;  a r ty le ry a  piesza i non- 
na w Ł ę c z y c y .  Z a w i ą z k i  innych pułków 
i Oiłńcerowie g w a r d y ę  hono row ą s i ł a d a i ą c j ,  
u d i i ą  się oa mieysca oznaczone d a w n i e j s z ą  
d y t l o k a c y ą .  Jeoer a ł  d y w iz y i  H r ab ;a  K r * *  
s ń 5 k ze S zta bem  razem zosta ia  w  W a r » 
ł i a n i t ,

Obie G a z e t y  W a r s z a w  s k i e  zawióraią  
następujący rozkaz  dzienny dnia to .  Wrze.  
śnią w y d a n y :

Jego  Ces . i rzo wica wska  Mość Wielki  Xią- 
żę K  o n s t a  o 1 y n, d o w o d z ą c y  naczeinie w o y  
sk i .r PoUk.euT, na uczynione u u duniesiezie
0 edarzeriu z .szłcin (w F, uskier/i) w m ie ś c ie  
K o t b u s ,  rozkazać  r a c z y ł ,  a b y  rozkazem 
dziecin °m ogłoszone zosta ło,  tak Nay iaśn iey*  
szego Jmperatora ,  iak i Jego w szczególności 
ł a s k a u e  zatwierdzenie względem postąpienia 
w tey  mierze J  W . j enera ła  K r a s i ń s k i e g o ,  
•s razem i korpusu Polskiegz.  Z r a d o ś i i ą  ze* 
p e w oe  w o y s k o  Polskie  odczyta  własne wy*  
ra zy  W.  X i ą ż ę c ia ,  których w tym względzie 
u żyć  raczy ł  do Jv V ,  Je ner a ła  K r a s i a -  
•  k i e g o *

J e n e r a l e !  Je g o  Cesarska  M oś ć ,  Pan 
Easz ł a s k a w y ,  czule dotknięty zosta ł  przy- 
krem zdarzeniem,  którego doznałeś w K o t -  
b n s .  Po le ca  mi tak iemu, iak  iego towa* 
rzyszóm b r o n i  o ś w ia d c z y ć  s w e  wy so ki e  u *  

konteutow-Łnie z postąpienia razem chlubnego
1  ros t ro pn eg o ,  którego użyłeś  w  rzeczonym 
W y p a d k u ,  kr wi ą  1 ni ibezpieczen P w etn życia  
• U z / m u i ą c  te z w ią s k i  i pyzyiazń,  do których

p rz e ry w a n ia  Cesarz p r z y c z y n ia ć  się nie che ■ 
T y m  sposobem Jeneta le  zrozumiałeś  iego 
sokie u iec i ,  N a y ia śn ie y s z y  P an  t.'m tnocB,eJ  
b y ł  u r a d o w a n y  poznaiąc,  iż Pdla cy  
wa żn ey  okol .czności  umieli odpowiedzieć ( 
b ro dz ie y st wó m  iego,  i zaufan u w  nich ° of 
in nem u.  Uznaię cię za szczęś l iwego ,  
ątrm t łumaczem ł a s k a w y c h  uczuć N a y i« ś D' . 
szego Cesarza .  W szczególności  z m o ić ?  s 
n 1' upewniam J e n e r a ł a ,  iż restropność >e8 
w  rzeczatiitn zdarzenia nie mato się Pr i J c^u 
n ia  do tegp szacónku,  k t ó r y  iuż d a w n e j  -  
niego po w z ią ł e m .

(Podpisano) K o - a j t a n t y n .

Oto iest (przyrzeczony w przeszłym  $ ri 
G azety n a s ie j)  opis pogrzebu Xiąc ia  J 
f a  P o n i a t o w s k i e g o ,  w y i ę t y  z C**6 
W a r s z a w s k i e  h :

Prog ram ina  dnia 6 . b. m. przez 
g ł o s zo n e ,  pr z y go to w a ło  t n es z k ań c ó w  W 
stol icy  do żałob a ego obrhndu w pr ow adź ®0' 
do W a r s z a w y  unia 9. śm ertelnych z ^ °  
Ś. p. JO Xięcta J o z e f a  P  o n . a t o w s k i 
M ar sz a łk a  F ra n c u z k ie g o , W o d z a  nacze^tlei’(, 
w ó y s k  Polsk ich  &c .  i qo obchoau p o g r z ^ 0' 
we go  w  dniu 10. w kościele S. K r z y ż a .  
poduona Opisać żałości  po w s z e c h n e j  na *!■ 
don tak smutny.  Jedna  t y l k o  m y ś l  k ° |J 
m o g ł a  nieco cierpienia ściśoionego żalem s ' r< 
c a ,  myśl  o sprawiedl iwośc i  Wielkie o • ?0' 
l ęznego Monar,  h y ,  k tóry  cen ąc prawdzi^ ł  
zas ługę i cnotę, wanną iaj  cześć w i n a r t w y cfl 
popiołach o dd s c  zale ,ił. W o l a  Mónarc l/  
dope łn ioną ś w ię to bb w ie  została ; ubiegały s!̂  
w tein wszystkie  Władze  K o s s y y s k ie  i 
s k ie ,  a  Publ iczność tuteysza nie zap 
n i g d y ,  z iak u p r z e j m ą  gor l iwością • ! , '  
F e l dm ar s z a ł ek  Hrabia  B a r c l a y  de T«>M 
W ó d z  i B oh at yr  K o s s y y s k i ,  o d d a ł  osobiśc). 
w r az  z obecuymi  tu Jenerulai in Rossvysk 
i w o j s k i e m ,  poległemu W o d zo w i  i Boh®1* 
r o w i  Polsk iemu należne po chw alebnym ł %° 
m e  hono ry .  . .

Dn ia  9. od 6tey  ranney w y s t r z a ł y  
s to w a ły  zbliżenie się od W o I , drogich zvV1 ^ 
ukochanego Z iomka,  W od za  i Ministra.  
dosz ły  do rogatek,  zas tanowiono się w 10 ^ 
s c u ,  gdzie stali Ś faroz akc nn i  z b .  ldck iDe  ̂
krep ą  p o k r y t y m ,  i ż muzyką  żałosne 
wyd-i iącą.  Oddał  hołd z w łn kó m  Sekr^1^ ,  
' starszych B z a c h  n a  N e u d i n g .  —  Po lt>t t 
w i e  iego od m ów i l i  S u t s i  m o d l i l i  ę za dl 1
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5' X ię c la ,  i wśród odgłosu tnuzyki Staro* 
id fto.ioych ruszyła  żałubna par aria. Gdy 
s t <Dę}a p r z y rogatkach W o l s k ic h ,  pr z y w it a ł  
^ ł c k i  W .  Prezydent  Municv pslnośip na czeie 
. °dy  Mu oicypa lney ,  Konfraterni !  kupieck ey 
1 Sztabu g w a r d y i  o a r o d o w e y m o w ą ,  i tak się 
" ' c ią g u  oneyże rozczul i ł ,  ł e  łkanie  nie do* 
2woliło mu ióy do k o ń c zy ć ,  a zas tąpi ł  go o- 

ecny Kapelan  w o y s k o n y  J X ,  M a i e w s k i  
*skoou Bernardyńskiego,  za gor l iwe  zasługi  
5 -coysku Krzyżem! w o y s k o w y m  P o l ' k i m  o* 
R o b i o n y ,  M ia ł  tamże s tosowną prz emowę 
■Kaznoclzjoia W y z n a n i a  Augszpurgsk irgo.

P o s t ę p o w a ł a  pa rada  w porządku prze* 
Pisanym i przez oznaczone ulice , pomiędzy  
techami * chorągwiami  i Instytutami szpital* 
0erni; a gdy  p rz yb y ł a  do ulicy O f l e y ,  za-  
?"a wszy am Dmhowieńst  v  o świeck ie  i za 

° n n e , i J W .  B i sku pa  Z a m b r z y c f e  i e g o  
Ba i-go Crele,  z at r zy ma ła  się nieco.  W  tem 
j*neyscu W ,  J X .  S z a n i a w s k i  Kanonik  
” <*rszaivski czutą mia ł  p r z e m o w ę ,  po kto* 
rey da ley  ruszono., Wszystk ie ulice, którędy 
* ałobna p a r a c a  ciągnęła, ,  napełnione b y ł y  
łtidem czującym ca łą  wielkość ponieciooey 
s,-idty. G łębokie wszędzie pa n ow a ło  milcz"- 
£ ie» prz ery wa ne  iedynie pobożr.emi pien: r«)j 
J JuCłWęieństwa ,  smutnemi tonami chrapl i
wych'  trąb i innych muzycznych  narzędzi , 
jttdziet odgłosem d z w o n ó w .  Widzieć można ■ 
by ło  tak pomiędzy  idącym ludem,  iako też 
•toiącemi po gankach i oknach osobami  aż 
do łez rozrzewnienie.  —  Gdy  k a r a w a n ,  (po- 
Pf iedzony  przez J W ,  Je ner a ła  d y w iz y i  S o  
* o i n i c k i e g  o, któremu, iak wi ad om o ,  s pr o 
wadzenie do  ̂ tey s tol icy tego drcęjiego składu 
?y ło  p o w :e i zo n e ,  m otoczony wszystkimi  
J cnerałaoji  Pohkiemi ,  za k tó ry m  pitszo po- 
stępowali  J W .  Je nera ł  ■ Gubernator  ze wszy-  

Członkami  Raciy N a y w y ź s i e y ' ,  -Fa- 
z grona zaś ióy J O .  X i ażę  Ad a m  

ł « r t o r y s k i ,  s y n ,  i J  W, O rd y o a t  ' Z a  * 
ł iQJ s k i  Senator  W o i e w c d a ,  tudzież p r z y  
0rnpi tu Ministrowie i R a dc y  S ta n u ,  *  za

fe l dm a rs z a ł ek  tl«Ui
^ sD'stkieoii  onectiemi w stolicy Jenera łami  

ssyysk imi  , i sztabem iego),  — s taną ł  u 
■ P ° sągu Z y g m u n t a ,  i p o w t ó r n e  się za- 

lu7 r»at, mia ł  przy aiezmiernem zg^omadzcmu 
a u ty  j d0 n Bcty  R o ś c i s z e w s k i ,

1 iechał  koono J t t

^ L ^ P C a  chorego Pre fekta ,  m o w ę ,  po którzy 
Za T*0* w K,iey*cu \Voysl :owi  P e i s c y  
ł« lm Pr* v k ł a dem przez J W .  Je i i - . a*
Zsi Hrab.  K r a s i ń s k i e g o ,  który

z k e n i a ,  i po wypr zę teniu  koni 2 kara* 
° ui w z ią ł  się do iego ciągnienia , pośpie

. szylt  do niego, i u p ro s iw s z y - W o d z a  s w e g o ,  
a b y  i m  tego z ł s z c z j  (u d o z w e b ł ,  ciągnęli  ka> 
rawa n aż do Kośc io ła  S. K r z y ż a ,  a Je n er a ł  
w s i j d ł  i ' o j i i  na konia.  Przed kośc io łem 
tak wielki  b y ł  nacisk,  iż [wniesienie do k o 
ścioła f iuniny  przez W o y s k o w y c h  nieco sprt-. 
źnionóm zostało.  Po  złożeniu C ia ła  na ka  
ta fa lku ,  od ś pi e w a n n o  z w y k ł e  m o d l i t w y .  Po  
tyci; ,  J W ,  Jenera ł  S o k o 1 n i c k i dope łniając 
d mego mu zlecenia,  oddał  zw ł o k i  Reprezea* 
tuntowi  Fa m i l i i  J W .  R a d c y  Stanu L  n o  w *  
c k i  e m u ,  przy czóin miał  mow ę,  na którą  
J W . R a d c a  L i n o w s k i  odpo wi ed z i a ł .  P ctć m 
w y s t r z a ł  z dz ia ł  R o s s y y sk ic h  i Po lsk ich  do* 
niósł  o ukończeniu obrządku dnia tego,  a 1 
straż w o y s o w a  obu N a ro d ó w  s tanęła przy  
k a t a f a l k u ,  którego oto o p is :  —  M ia ł  ón! 
kształt  równobocznego kwadratu  w  w y b ó r *  
c y m  guście,  i b y łd o  10 łokc* wysok i .  S k ł a d a ł  
s ią z czterech pedesta łów (po dst aw ) ,  k tórych 
gzym so wan ie  podpierały z każtiey strony d w i r  
ko lumny s tarożytnego Greck iego d o r y k u , w  
Sposobie,  iż środek w y o b r a ż a ł  g r ó b ,  w  któ* 
ry m  z urny w y b u ch ał  ogień nieśmiertelności,- 
strteżooy od Ka de tó w  s z k o ł y  artyleryczney- 
i inży n i iersk iey ; cztery zaś narożne połs ta  <k y 
tego mauzoleum przyozdobiono kosztowuemi 
zbroiami , danem. przez J W .  Jenera ła  Hr, 
K r a s i ń s k i e g o ,  Na  podestałach s t a ł y  czte
ry 0stro*słnpjr, pięć łokci w y s o k i e ,  z karabi 
nów i b i g n e l ó w  u łożone ;  na wierzchu ich 
b y ł y  bocoby gorejące.  Broń  oKryta b y ł a  
czarną  k r e p ą ,  a bagnety  s łuży ły  za l ichtarze 
do świe c  goreiącyeb,  D o ś rodka  wchodzi ło 
się po s topn iach ,  na których b y ł  postument,  
a na tym złożono zwłoki  ś, p. Xiążęcia po* 
kr j  te płaszczem p u r p u r o w y m .  Po nad gzy m- 
sem w środku postawiono wizerunek Bohaty* 
ra z oa p is e m ;  B ó g  m i  p o w i e r z y ł  h o n o r  
P o l a k ó w ,  j e m u  s a m e m u  g o  o d d a m !  
Wizerunek  Wspierał  się na d w ó c h  chorą
gw ia c h  w K rz y ż  po łożonych.  Jedna  z nich 
o f i aro wan a  b y ła  ś. p. Xięt iu od wdzięczne* 
go miasta  K r a k o w a  w roku i8t>9tym 
a druga należała do ś. p. Kró la  S t a ®  
ni  s ł a w  a A u g u s t a ,  która stała z wy* 
kle p n y  trocie,  U góry by ł  k ru ey f ix ,  na 
nim pałasz , b iłavra , czap ka  n ie bo s z cz yk a ,  
i sic-dni zawieszonych  orderow,  k ióre mi  tegc 
Rrhtuyrć,  różni Monarchowie  uda o u al f .  Sto 
sowoe w  kemień m a lo w an ia ,  i piękne na  pe- 
dcatałach troiea z tarcz, h e ł m ó w ,  chorągwi  i 
rozmaitego gatunku b r o u i , p r z y  rzęj istem 
całegc- Kościoła  oświeceniu d o d a w a ł y  ob» 
cl .oóowi blasku i świetności.  P r z y d a m y  ie* 
śzcze,  ze na WezgłotWu, p n y  trumnie złoża*
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Be B y ł y  herb famili i  i mitra Xiążćca.  Do 
w n i e s i e n i a  zaś C i a ła  zrobiono po lewey stro = 
nie k at a fa łk u  mcst,  Który w kilku minutach 
T o z e b r a n o ,  przy czem s z c z e g p l D i e y szey zrę
czności dano d o w ó d .  K a ta fa lk  ten w y m y ś l i ł  
i po st aw i ł  J P .  S z p i l o  w s k i  B ud o w n ic z y  
D e p a r t a m e n t o w y ,  a p r z y b r a n i e m  go w Uo» 
fea  zatrudnił  się J P .  V o g e l ,  Professor  w  
szkole ar ty leryczney  i w Liceum t ut ry s ie m.

D nia  10.  odpr awi ło  się żałobne oabn- 
żeństwo po zebraniu się do Kościoła Fami li i ,  
W ł a d z  wszystkich c y w i l n y c h  i w o y s k o w y c h ,  
J 1 V ,  Fe l dmarsza łka ,  J W .  je n e ra ł*  Gu bernato
ra  , &c ,  &c .  Po  odprawionych-  \eigi l i i ach,  
m ia ł  wie lk ą  M s zą  JVV. B iskup Z a  m b r z y c -  
k i ,  a pop ie rw sz ey  ewangel i i  wstąpi ł  naambo» 
cę  J W .  J X .  W o r o n i c z  Radca  Stanu,  Dzie
kan  katedra lny  W a r s z a w s k i ,  & c. i mia ł  ka< 
2 jn i e ,  w którĆm s łuchaczów do też poruszył .  
(K azanie  to w y s z ło  z druku i przedaie się 
w  W a r s z a w i e  po 2 ZP .  na wsparcie  w d ó w  
W o j s k o w y c h  Polsk ich) ,

P o  M s z y ,  nastąp i ło C a s t r o m  D o l o  
r i s ,  i odśpiewano ko ley n o  pięć konduktów 
p rz y  ka ż d ym  z Biskupów' ,  a ci b y l i :  Celebru* 
ią cy  Biskup Z a m b r z y c k i  Wiceadmiuistra* 
tor dyecezy i  W a r s z a w s k ie y ,  G o ł a s z e w s k i  
B i skup W ig ie r s k i , C i ec h a ? o w  s k i B i skup  
Grecko  - C h e łm s k i ,  M a l i n o w s k i  B i skup  
C y ne ń s k i ,  i K o ź t n i a n  Infułat  Zam oy ski .  W  
czasie tego wielkiego nabożeństwa ,  które z 
kazaniem t rw ał o  od u t e y  do 4tey blisko po 
po p o ł u d n iu ,  stało na kata fa lku  przy trumnie 
sześciu Off icerów Po lsk ich ,  trzech t rz y m aj ą 
cyc h  s t ra ż ,  a  trzech z o r ł am i  w ręku.

G d y  się nabożeństwo s ko ńc z y ł o ,  wyżs i  
O f f ic e r o w i e , a  między  nimi Pu łk ow ni cy  
D z i e k o ń s k i ,  K o z i e t u l s k i ,  T o m i c k i ,  
D w e r n i c k i ,  - C h o d k i e w i c z ,  G i e ł g u d ,  
O b o r s k i  zdicli  i zanieśl i  na wieczny  spo* 
czynek do Kościo ła  dolnego trumnę, za którą  
zeszli  także JO .  X iążę Ad a m  C z a r t o r y s h i ,  
i J W .  Or dynat  Z a m o y s k i .  Wtenczas ode* 
z w a ł y  się znowu dz ia ła  Rossy  yskie  i Polskie,  
a  piechota obu Narodów t rz ykroć  da ła  ognia.

T a k  się uk oń czy ł  ten po g r z e b o w y  ob* 
tz ąd ek  o d b y ł y  z a - B o h a t y r a , którego cnoty 
i  pr zy mi ot y  w meśmiei te lney z s t h u w a i ą  go 
p a m i ę c i ,  i s ł uży ć  będą W s p ó ł rc d a kó m  *a 
wi eko pom n y wzór  do na ś la do wa n ia .

Dnia 12 .  Wrkeśnia przywiez iono  do 
W a r s z a w y  z wł o k i  Klęcia  D om in ik a  R a 
d z i w i ł ł a - ,  M a j or a  w g w a r d i i ,  s p r o w a d z o 1 
ne z F r a n c y  i ,  przy assys tencyi  pułku  leye 
i e  g w a r d y i ,  i złożono w Kościele X X .  Kapu*

c y n ć w ;  póżniey  będą ctse złożone w  grobte 
f a m i l i j n y m  w N i e ś w i e ż u .

Roz m aite  W ia d o m o śc i .
Ga ze t a  p o w s z e c h n a  umieści ła 

puią cy  a r ty k uł :
Jeden Dziennik , w y c h o d z ą c y  nad bte 3̂ 

gami M e n u ,  czyni  następujące u wag'* 
, .Kongres w Wiedoiu  zaczyna  się powoli 
tworzyć ,  B ęd z ie  ón ś w ie tn ie j s z y m  i znako* 
m it s iy m ,  aniżeli  oj tćm dotychczesne wi ado*

mości  donoszą.  Ziedzie tam wiele Osób w i eb 
kich, a prócz M o n ar c hó w  A u s t r y  a ck i egą> 
R o s s y y s k i e g o  i P r u s k i e g o ,  o c z e k u j  
w  W i e d n i u  Kró ló  w B a w a r s k t e g o, W  i r* 
t e m b e r s k i e g o ,  S a r d y ń s k i e g o ,  i °}e 
bez p r z y c z y n y  wi ęcóy  ioszcze tam spodzie  
w a t ą  się X ląząt ,  (W edług doniesień G-rizcli 
H a m b u r s k i ś v ,  ierlzde także K ró l Duńsk 1 
i Krtilewic IŚa stęp ca Szw edzki  na Kongres d° 
Wiednia . )  Niektórzy  Po s ło wi e  iuż tam przyi® '  
tu a l i ,  a i nni  s ą w  d r od z e ,  mię dz y  którymi  *4 
teraz nay  znakomitszy  mi L n r d C  a s i l e r  e a g h* 
i K a rd y n a ł  G o n s a I v  i w y s ł a n y  od Sto licy  A* 
posto lskićy  {Oba przyiechali iu ż  do Wićdnis)* 

Nie idzie tu iedyoie o urządzenie N i e m i e c *  
o  Konstytucyę  i granice o n y c h ie  Idzie ta 
o daleko większe rzeczy,  i co dzień ytyraź’ 
nićy się ok azu .e ,  że zmierza się do równą* 
w a g i  E u r o p y ,  do wzaiemnego odważeni®  
ku sobie K r a l ó w  i z w ią z k o w y c h  pom iędzf  
niemi s t osunków,  ściąga jących  się do wieh 
kiego pow szechnego sys te ra atu ,  do spokoJ*  
ności i pomyślności  L u d ó w  Europeyskich- 
Będpie prredmiotcin Kongressu nie iedno,  c°  
d a w n i e y  odmówioDem by ło ,  i cośmy  popr»ed* 
niczo w oczach  naszych- spetpiorfSin widz iel i '  
lecz będzie n.ro takoż nie iedno, co albo ie" 
szcze uie d o j r z a ł o ,  lubutworzonem łeszczeni®  
iest ,  a lbo li też  wyn ik nie  dopióro jako  no W® 
z Dowych oznaczeń,  a  iako z a r z u t ,  s k arg ®*  
lub n o w y  nadspodziany  t w ó r ,  na ia w  w j y *  
dzie.  Bez ty cli pr zyczyn,  trudno,  aby się zgr0' 
madza l i  pierws i Mon arc how ie  Z w ią z k u  z ° i e' 
jednymi  innymi w iódnetn tmeysru c a  obr3' 
d y ;  a  to dzieło,  j ak ko lw ie k  bądź iest wi«*' 
kie i uroczTSte, m e g ł o b y  równ/e tak d o b r z J * 
iak niegdyś t raktat  pokoiu  W e s t f a l s k i ® 1 
g o  i tyle innych  waż nyc h  t r a k t a t ó w ,  prZ®* 
samy ch  ty lko  P o s łó w by dź  u ł o ż o n e ®  » u' 
kończonem.  Słusznie w i ę c  spogląda  śwD* 
* natężeniem na  polityczne w y p a d k i  ow®g°  
Zg romad zenia ,  w  i i tórem mądrość  i sprawie‘ 
d l iw o s ć  t rz ym ają  w a g ę ,  1 ‘ k tórego wielki8* 
celem ma  bydź osiągnieoi# dobra  P a ń s tw  1 
Narodów.?*


